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110 ukonczomo, 121 bylo w trakcie prac, 197 na
ukonczeniu, a 11 czekalo na kupcow.

Dla ulatwienia prowadzenia prac w nowo przeje-
tych domach Wydzial Mieszkalnictwa i Rozwoju
Komunalnego w Baltimore prowadzi szerokie po-
radnictwo w zakresie przygotowania dokumentacji,
jej zatwierdzenia, doboru wykonawcéw i dostaw-
cow materialéw oraz nadzoru. Dla potencjalnych
wladcicieli i restauratoréw wydal broszure’, ktora
zawiera wiadomo$ci na temat podstawowych ele-
menté6w budowli, funkcjonalnego rozplanowania, o-
pracowania planu dziatania, oceny kosztow, prowa-
dzenia pracy, spisywania kontraktow, itd. We wste-
pie do niej zamieszczono wystapienie prezydenta
miasta W. D. Schaefera: ,Marmurowe stopnie fa-
sad iszeregowych domow osiedli otaczajgcych cen-
trum Baltimor naleZq do mnajbardziej idystyngowa-
nych symboli maszego miasta. Jestem [zachwycony
znajdujgc tak wielu obywateli, ktérzy dla obrony
tego dziedzictwa chcq osobiscie restaurowaé domy
w mieScie. Ochrona doméw i krajobrazu Baltimor
bedzie miala dwa wazne efekty. Z punktu widzenia
korzysci dla miasta zagospodarowane wlasnosci
przyniosq pieniadze plynace do kasy miejskiej z
podatkéw i tchna mnowe 2ycie w osiedla. Indywi-

7 Home Rehabilitation, Department of Housing and
Community Development, Baltimore 19717.

dualnym obywatelom, ktérzy ldokonujq rehabilitacji
przyniesie to satysfakcje, wygodne, ekonomiczne
i zindywidualizowane, unikalne miejsce do Z2ycia.
Dziekuje lwam ‘za ponowne myslenie ‘0 naszym mie-
$cie i uczestniczenie w jego odradzaniu’.

Wtadze miejskie sprzyjaly powstaniu aktywnych
grup osiedlowych, tzw. Komitetow Projektowania
Terenu, oficjalnie reprezentujgcych mieszkancow o-
siedli. W 1978 r. bylo ich szesna$cie. Aby ulatwié
ludziom prace przy restauracji domoéw, specjalne
stuzby miejskie opiekujg sie ich matymi dzieémi,
uczeszezajaecymi do szko6l, emerytami, chorymi, po-
magaja w dostawach materiatow budowlanych, za-
pewniaja rozrywki kulturalne, itp.

Przedstawione tu informacje nie wyczerpuja oczy-
wiscie tematu w skali tak rozlegtego kraju, jakim
sg Stany Zjednoczone Ameryki Poéinocnej. Chodzi-
to raczej o wskazanie metod dzialania, ktére mo-
glyby staé sie dla nas wzorem w spelnieniu spo-
lecznego celu uratowania naszych miast i miaste-
czek i wielorakich wartosci w nich tkwigcych.
Szczegblnie teraz, gdy winnisémy postepowaé osz-
czednie i maksymalnie wykorzysta¢ spoteczny za-
pal i obywatelskie umiejetnosci.

prof. dr hab. arch. Olgierd Czerner
Muzeum Architektury we Wroclawiu

THE PARTICIPATION OF THE SOCIETY IN THE RENEWAL AND PRESERVATION OF MONUMENTS

IN THE UNITED STATES OF NORTH AMERICA

A unique love of freedom, and thus an exclusive right
to dispose of one’s own property as well as a tradition
of a group determination of the conditions of any ac-
tivity influence also programmes of monuments pro-
tection in the United States of America. At the same
time a sense of national distinctness has got increased
recently to such a degree that there appeared strong
tendencies for the necessity to rescue own heritage. So-
me of the actions are undertaken by federal bodies;
still, to a bigger extent they are done on a state level
and smaller territorial umits, mainly towns. They are
initiated and organised by various groups, associations
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and municipal authorites. The latter wish torecover tax
payments from temporarily abandoned buildings and
also to revive complexes often situated in the centre
of towns.

An example of such action is Baltimore, while an illu-
stration of joint ventures of municipal authorities and
social organisations are New Orlean and San Francisco.
The author discussed them thinking that to some degree
they may be helpful in organising the participation of
the society in works on behalf of the preservation of
monuments in Poland.

PARTYCYPACJA SPOLECZENSTWA W REWALORYZACJI I OCHRONIE ZABYTKOW
— NIEKTORE DOSWIADCZENIA BRYTYJSKIE

W Wielkiej Brytanii silnym dgzeniem ze strony
panstwa jest zachecanie i zabezpieczanie maksy-
malnego uczestnictwa spoleczenstwa brytyjskiego w
rewaloryzacji i ochronie licznych w tym kraju za-
bytkow. Bierze sie to nie tylko z duzych w tym
zakresie potrzeb oraz ogramiczonych $rodkéw rza-

dowych, ale przede wszystkim z czynnikéw ustro-
jowych pozwalajgecych prywatnym wta$cicielom,
uzytkownikom czy inwestorom podejmowaé po-
trzebne prace badz catkowicie we wlasnym zakre-
sie, badZz przy pewnym — zazwyczaj nie decyduja-
cym — wspétudziale funduszy lub innych zachet
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panstwowych. Dlatego wysilek wiladz i instytucji
zajmujacych sie ochrong brytyjskiego dziedziciwa
kulturowego skierowany jest przede wszystkim na:
stworzenie odpowiednich warunkéw prawno-admi-
nistracyjnych oraz uruchomienie i rozwoj S$rod-
koéw i mechanizméw finansowo-ekonomicznych sty-
mulujacych partycypacje spoteczenstwa w omawia-
nej dziedzinie. )

Nalezy podkreslié, ze obecnie czynnikiem powaz-
nie hamujacym wszelkyg dzialalno§¢ w tym zakre-
sie w Wielkiej Brytanii sg uwarunkowania gospo-
darcze i olbrzymie bezrobocie. Po stronie kapitalu
oznacza to ostabienie dziatalno$ci ekonomicznej, a
wiec i inwestowania w $§rodki trwatle, takze i w
zabytki, ktorych koszt remontu jest zazwyczaj wyz-
szy od kosztu remontu innych obiektéw. Po stro-
nie rzadu przynosi to redukcje w programach sub-
sydiéw i liczbie os6b, w tym terenowych inspekto-
row zabytkéw. Po stronie spoleczenstwa — brak
funduszy na konserwacje, przesuniecia w uzytko-
waniu 1 zasiedlaniu budynkéw objetych ochrong
lub wrecz ich opuszczanie, co odbija sie negatywnie
na stanie istniejgcych zasobéw.

W efekcie obserwujemy w Wielkiej Brytanii nie
tylko ostabienie dzialalno$ci remontowej i inwes-
tycyjnej, ale takze wiecej wypadkéw wyrazania
zgdd na wyburzanie zabytkowych obiektéw i po-
dejmowanie dzialan sprzecznych z duchem ochro-
ny i rewaloryzacji. Obecna trudna sytuacja gospo-
darcza nie pozwala takze, wskutek zamrozenia rzg-
dowych funduszy, na objecie ustawa wszystkich o-
biektoéw okresu miedzywojemnego o walorach za-
bytkowych i architektonicznych, zwlaszcza na te-
renach wiejskich i w pélnocnej czesci Wielkiej
Brytanii, na og6t ubozszej od jej cze$ci poludnio-
wej.

Wedlug danych statystycznych z 31.II1.1980 r. na
liscie budynkéw o specjalnych warto§ciach zabyt-
kowych na terenie calej Wielkiej Brytamii znajdo-
walo sie 269000 obiektéw. Niemniej jednak w
okresie roku poprzedzajacego zamkniecie tej listy
dopisano do niej zaledwie 7755 budynkéw, co wia-
ze sie wladnie z cieciami budzetowymi na place in-
spektoréw zajmujgcych sie typowaniem obiektéw
do rejestru rzadowego. Dalo to w efekcie oslabie-
nie dziatan na rzecz ochrony, gdyz dla pordéwnania
w samym tylko 1974 r. zarejestrowano ponad 24 000
obiektow.

Jest to oczywiScie zjawisko przejSciowe, ktére be-
dzie ustepowaé w miare wychodzenia Wielkiej Bry-
tanii z obecnej recesji gospodarczej. Obserwowaé
zatem bedziemy poprawe sytuacji w ochronie bry-
tyjskiego dziedzictwa kulturowego, ktére w tym
spoleczenstwie jest przeciez tradycyjnie przedmio-
tem szczegélnej troski.

Wtadze panstwowe, a zwlaszcza Ministerstwo ds.
Ochrony Srodowiska oraz jego cialo doradcze: Ra-
da dla Anglii ds. Historycznych Budynkéw (Histo-
ric Buildings Council for England) staraja sie uru-
chamiaé i udoskonalaé mechanizmy niezbedne do

pobudzenia i wykorzystania wszelkich spolecznych’

inicjatyw i dzialan os6éb indywidualnych w dzie-
dzinie zaré6wno konserwacji, jak i rewaloryzacji ist-
niejacych zasobow zabytkowych.

W tym celu, niezaleinie od przyznawania rzado-
wych subsydiéw na remonty (Repair Grants), po-
dejmuje sie energiczne wysitki na rzecz eliminowa-
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nia przeszk4éd finansowych, czesto nie tylko nie
stwarzajacych zachety dla os6b indywidualnych,
przedsiebiorstw i organizacji spolecznych do ochro-
ny doébr kultury, ale stanowiacych wrecz przeszko-
de, antybodice do podejmowania takich dziatan.
Najwazniejsza w tym zakresie jest rzadowa proéba
zneutralizowania negatywnego dzialania tzw. po-
datku od warto$ci dodanej VAT (Value Added Tax).
Podatek ten w wysokosci 15%0 obcigza wszystkie
prace remontowo-budowlane, co oczywiscie nie
stwarza zachety, zwlaszcza dla ubozszej czeSci spo-
teczenstwa, do kosztownych zazwyczaj dzialah kon-
serwatorskich, a tym bardziej rewaloryzacyjnych.
Dlatego tez w Wielkiej Brytanii pracuje sie obec-
nie nad wykorzystaniem pozytywnych do$wiadczen
legislacyjnych Stanéw Zjednoczonych, gdzie z po-
wodzeniem funkcjonujg rézne systemy bodzcow
ekonomicznych w formie réznorodnych ulg podat-
kowych w wypadku zagospodarowania, objecia we
wlasciwe uzytkowanie budynkéw historycznych.
Rada Historic Buildings szacuje, ze wprowadzenie
amerykanskiego systemu ulg podatkowych w Wiel-
kiej Brytanii nie tylko zwiekszyloby partycypacje
os6b prywatnych, korporacji i organizacji spotecz-
nych na rzecz ochrony zabytkéw, ale, ze ten spo-
séb dzialania przyniostby lepsze efekty w dziedzi-
nie ochrony =zasobow zabytkowych niz istniejace
programy bezpofrednich subsydiow rzadowych
(Grants).

W odniesieniu do istniejacych bodzcéw szczego6lng
uwage zwraca sie ma pozytywmne do$wiadczenia u-
stawy o Dziedzictwie Narodowym (National Heri-
tage Act), z tym jednak ze krytykuje sie, iz jej ad-
ministracja spoczywa w rekach az szeSciu mini-
sterstw. Dlatego postuluje sie, aby wynikajace z
niej uprawnienia i przydzielana na jej podstawie
pomoc dla oséb prywatnych i spoleczenstwa sku-
piona zostala w reku pelnomocnikéw tzw. Fundu-
szu Pamieci Dziedzictwa (National Heritage Memo-
rial Fund). Uwaza sie réwniez, ze nie jest wystar-
czajagce dzialanie pomocnicze w ramach tzw. Fun-
duszu Ziemi Ojczystej (National Land Fund), w tym
zakresie sugeruje sie, aby zwiekszyé jego $rodki
budzetowe. Ponadto postuluje sie, Zzeby pomoc u-
dzielana wladzom lokalnym i samorzadowym na za-
kup budynkéw dotyczyla obiektow mie tylko o wy-
bitnych (autstanding) walorach, ale takze budyn-
kéw, ktére zajmuja wazng pozycje w miastach o
uznanych warto§ciach historycznych. W tym wzgle-
dzie postuluje sie, aby =z jednej strony, gdy kon-
serwatorzy uznaja, iz obiekt winien bezwzglednie
podlegaé remontowi, wladze miejskie mialy obo-
wigzek jego przymusowego zakupu, z drugiej za$
strony uwaza sie, ze pomoc rzadu centralnego po-
winna polegaé na wspolfinansowaniu transakeji po-
dejmowanych przez wladze miejskie. Jednocze$nie
szczupto§é rzadowych $Srodkéw finansowych tym
bardziej winna sklaniaé do pobudzania jak najwie-
kszej ilo§ci inicjatyw spolecznych. Sugeruje sig, aby
pomoc ustawowa byla skupiona w rekach peilno-
mocnikéw cytowanego wyzej Funduszu Dziedzic-
twa Narodowego.

Kolejnym dziataniem skierowanym na pobudzenie
i wykorzystanie wszelkich inicjatyw spoltecznych i
os6b indywidualnych w dziedzinie konserwacji i
rewaloryzacji jest dzialanie na rzecz rozszerzenia
kryteriéw, wedtug ktorych obiekty i zespoly miej-



skie dopuszczane sa do objecia listg ochrony usta-
wowej. W tym wypadku wazne jest objecie mig bu-
dynkéw wzniesionych w okresie miedzywojennym
na obszarze calej Wielkiej Brytanii, spelniajacych
rézne funkcje i reprezentujgcych rézne style archi-
tektoniczne. Przede wszystkim winny to byé¢ obiek-
ty mieszkalne, ale takze budynki przemystowe iko-
munalne, Przykladem takim jest wpisanie na liste
ochrony ustawowej “Jubillee Hall” obiektu znaj-
dujgcego sie w jednej ze starszych dzielnic Lon-
dynu — Covent Garden (grozilo mu wyburzenie).
Dlatego tak duzg wage przywigzuje sie do zwiek-
szenia naboru inspektoréw-konserwatorow, potrzeb-
nych do prowadzenia aktywnej inwentaryzacji,
zwlaszcza nie spenetrowanych dotychczas wielu ob-
szarow wiejskich.

Akcja rozszerzenia ,,ochronnej” listy rzadowej 1la-
czona jest réwnoczesnie z postulatami zaostrzenia
kryteriéw dla whadz miejskich dopuszczania do
zmian 1 wyburzania obiektéw zabytkowych. W
Wielkiej Brytanii bowiem budzi niepoké6j liczba wy-
stapien w tej sprawie, zwlaszcza w odniesieniu do
budynkéw gospodarstw rolnych, niektérych koscio-
16w obrzadku mnieanglikanskiego oraz fabryk i za-
ktadéw przemystowych. Postuluje sie wiec, aby wla-
dze czesciej korzystaly z uprawnien Ustawy o Sa-
morzadowym Planowaniu i Ziemi (Local Gover-
ment Planning and Land), ktora dopuszcza, aby
przed wmioskiem o wyburzenie wymagane bylo od
aplikujacego ubieganie sie o subsydia rzadowe na
rzecz rewaloryzacji i zachowania obiektu. Wielu
inwestorow w Wielkiej Brytanii jednak w ogoéle
nie bierze pod uwage tej mozliwosci, z ewidenina
szkodg dla zabytkowych obiektéw. Dlatego postu-
luje sie, aby uzbroi¢ ministra ds. cchrony $rodo-
wiska w prawo odmowy wnioskéw o zmiane lub
wyburzenie budynkéw objetych ochrona, o ile skia-
dajacy wmiosek nie bedzie moégt wykazaé, ze nie
bylo mozliwe zastosowanie innego rozwigzania.

Podsumowujge, wydaje sie zatem, ze w Wielkiej
Brytanii nie tylko istnieje pelna $wiadomo$§é i po-
trzeba doskonalenia i uruchamiania nowych me-
chanizmoéw niezbednych do pobudzania oraz wy-
korzystywania wszelkich spotecznych i indywidual-
nych inicjatyw w dziedzinie komserwacji i rewalo-
ryzacji, ale ze partycypacja spoleczenstwa w ochro-
nie i rewaloryzacji zabytkéw zwlaszcza w odnie-
sieniu do obiektow z XIX i XX w. jest gtéwng pla-
szezyzng dzialania panstwa w tej dziedzinie.

Dla zwiekszenia wplywu dziatan rzadowych w Wiel-
kiej Brytanii obecnie przesuwa sie¢ akcent z po-
mocy w postaci subsydiow rzgdowych (Grants) na
mechanizmy majace o wiele szerszy spotecznie za-
siegg. Wprowadza sie ulgi i bodZce podatkowe oraz
systemy dzialan prawno-administracyjnych, regulu-
jacych zakres ochrony i bardziej rygorystyczne kry-
teria rozpatrywania wnioskéw o zmiany i wybu-
rzanie obiektéw zabytkowych.

W kotach rzadowych zajmujgcych sie rewaloryzacja
istniejgcych zasobow panuje pelna Swiadomose, ze
dzialanie panstwa wywoluje nie tylko zwiekszone
zainteresowanie indywidualnych uzytkownikow i
wlascicieli, organizacji spotecznych i religijnych, ale
przynosi réwmiez okreSlone efekty. Na liste obje-
tych ochrong wpisano wiele budynkéow z okresu
miedzywojennego oraz stworzono prawno-admini-
stracyjne przeszkody na drodze do ich niewlasciwej
przebudowy lub wyburzania. Rownoczesnie narzu-
ca to konieczno$é wiasSciwego tworzenia rozwigzan
urbanistycznych, w ktorych cale zespoly miejskie
muszg by¢ zachowame. To wszystko tworzy wtasci-
wy nurt rewaloryzacyjny.

mgr Barbara Zuchowska

Zesp6t Ekspertéw Miedzyresortowe]j
Komisji ds. Rewaloryzacji Miast

i Zespoléw Staromiejskich
Warszawa

THE PARTICIPATION OF THE SOCIETY IN THE RENEWAL AND PRESERVATION OF MONUMENTS

— SOME BRITISH EXPERIENCES

The process of the protection of cultural property and
thus its renewal on the territory of Great Britain is
the work of both the State and the society. Despite a
recession and unemployment comprising nearly million
families, insignificant economic and investment under-
takings, reduced grants for reconstruction, lack of funds
for conservation in the society, efforts are being made
to create appropriate legal and administrative condi-
tions and to activate financial and economic mechanisms
in this field. A disquieting fact which results from the
above reasons is an ever bigger number of decisions on
demolition of historic structures as well as the exempt-
ion from the law on the protection of cultural property
of all monuments from an inter-war period, especially
in rural areas and north part of Great Britain. Accord-
ing to the statistics of December 31, 1980 the list of
buildings with special historic values contained 269.000
structures, 7.500 out of which were written down last
year, while in 1974 24,000 buildings were included,
which — according to the local authorities — is the
result of cuts in budgets for inspectors engaged in se-
le.ciing buildings to be covered by a governmental re-
gister.

Out of various forms of activities aimed at the preser-
vation of national culture the most important role is
played by the Historic Building Council for England

striving to initiate and to improve all forms of the
protection of the existing resources. They include grants
for repairs as well as measures and endeavours to eli-
minate financial obstacles and to work out appropriate
way to neturalize VAT levied on all repair and con-
structional work.

At present studies are being carried out to make use
of the experience of US legislation on tax reductions.
It is thought that the introduction of the American
system of alleviations might increase a participation
of the society, corporations and social organisations in
the field of the protection of cultural property to a
greater degree than the existing programmes of direct
governmental granting.

The National Heritage Act is looked upon in Great
Britain very favourably; still, the fact thatits administra-
tion resides in as many as 6 ministries is often cri-
ticised. It is also proposed that powers resulting from
this act and the aid given should be vested in pleni-
potentiaries of the so-called National Heritage Memo-
rial Fund and that the National Land Fund should
receive greater funds and also that local authorities
should focus not only on the rescuing of buildings with
highest memorial values but also on those the impor-
tance of which flows from their historic values. The
thing is that on the one hand, following a decision of
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consevators for the building to undergo major repair
the authorities are obliged to redempt it, while on the
other, it is thought that assistance of central authori-
ties should have a self-financing nature.

Another subject widely discussed is a campaign to
enlarge a list of protected monuments as well as to
employ inspectors — conservators who are indispensa-
ble for an active registration of rural resources in par-
ticular. The authorities try also to severe criterions of
field services making decisions on changes and demo-
lition of historic structures; to this end they employ
oftener and oftener provisions of the Law on Local

Government Planning and Land which calls for a
number of documents stating the impossibility to preserve
the structure.

There exists thus in Great Britain a full awareness and
need to improve and to initiate new mechanisms in the
field of restoration, conservation and preservation on
behalf of the protection of cultural property. At the
present moment the main emphasis is being shifted
from the assistance in form of grants to reductions and
tax stimuli as well as legal and administrative systems
iegvulvating a scope of the protection of national heri-
age.

Powyzsze materialy przedstawione zostaly ma warszawskiej konferencji ICOMOS-u w 1982 r.

TADEUSZ POLAK

’

ZNAK OCHRONY OBIEKTOW ZABYTKOWYCH W CZASIE WOJNY

Troska ludzi $wiatlych, a z czasem spoteczefistw
i narodéw, aby wojny nie doprowadzaly do nisz-
czenia dorobku cztowieka, znana jest od zarania
dziejow. Bezwzgledny i okrutny sposéb prowadze-
nia walki oreznej w starozytnej Grecji juz u Pla-
tona wywolal ostrg reakcje. W pigtej ustawie swe-
go dzieta De republica zadal om, by walczaey
wstrzymali sie od niszczenia dobytku czlowieka,
szczegolnie palenia domostw i Zgdanie to zostalo
przyjete. Na przyktad wodz atenski Tymoteusz pod-
czas walki nie pozwalal na niszczenie doméw. Za-
sada ogramiczenia zniszczen wlasno$ei ludnosci cy-
wilnej stosowana byta réwniez w starozytnym Rzy-
mie. Liwiusz chwali poblazliwoéé Rzymian, ktérzy
po zdobyciu Kapui nie wzniecali pozaréw i nie bu-
rzyli domow !,

W epoce tej wskazywano na specjalny obowigzek
poszanowania wartosci kulturowych. Gracjusz po-
daje argumentacje zawarta w liScie Belizara do wo-
dza Gotéw, Totylli III. Celem listu miato byé po-
wstrzymanie przed zniszczeniem Rzymu, ktéremu
juz wowcezas przypisywano wartoéei kulturowe i
historyczne. Belizar pisal, ze miasto to budowane
bylo przez wiele pokolen, rzadzito nim wielu wy-
bitnych mezéw, i Ze zburzenie go byloby zniewa-
ga dla calego rodu ludzkiego % Postulat poszanowa-
nia wartoéci kulturowych wystepuje réwniez u Cy-
cerona, ktoéry potepia zniszczenie Koryntu?, Oczy-
wiécie przytoczone wystapienia nie zapobiegly zni-
szezeniom wojennym. Swiadcza one jednak o tym,
ze juz wtedy zauwazono potrzebe ochrony dorob-

1 Gracjusz, De inre belli ac pacis libri tres, III, XII,
I, 2.

2C. Berezowski, Ochrona prawno-miedzynarodowa
zabytkéw i dziel sztuki w czasie wojny, Warszawa 1948,
s. 26.

8 Vattel, Le droit des geus, III, IX, 173.

¢+ H. Nieé, Ojczyzna dziela sztuki, Warszawa—Krakéw
1980, s. 82.
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ku cztowieka, zwlaszcza gdy dorobek ten mial war-
tosé historyczng lub artystyczng.

W czasach nowozytnych w wielu traktatach poko-
jowych zawieranych po zakonczeniu wojen miedzy
innymi mowa jest o zwrocie uprzednio zrabowa-
nych dziet sztuki. Problematyka ta pojawia sie np.
w:

— traktatach westfalskim z 1648 r. oraz oliwskim
z 1660 r., ktére zobowigzywaly do zwrotu doku-
mentéw archiwalnych;

— traktacie wiedehskim z 1815 r. zobowigzujacym
Francje do zwrotu dziel sztuki zrabowanych w cza-
sie kampanii napoleonskiej;

- podobne traktaty zawarte byly pomiedzy Austrig
i Wiochami w Zurichu w 1859 r. i we Wiedniu w
1866 r., gdzie Austro-Wegry zobowiazaly sie zwro-
ci¢ archiwa i dzieta sztuki z terenow odstgpionych
Wiochom 4,

Traktaty pokojowe dotyczyly jednak zniszczen i ra-
bunkéw, jakie mialy juz miejsce, a ich rola ogra-
niczala sie jedynie do ustalenia zasad dokonywania
,rozliczen”. Wraz z rozwojem technik wojennych,
coraz wiekszego znaczenia nabieral problem ochro-
ny kulturowego dorobku narodéw przed konse-
kwencjami przyszlych wojen i konfliktow. Pierw-
sze akty prawne ujete w sposob kompleksowy po-
wstaja w XIX w. Problem ten jest aktualny po
dzi§ dzien i organizacje miedzynarodowe ustalajg
coraz to nowsze, skuteczniejsze bariery ochronne,
ktore w razie konfliktu zZbrojnego powinny ochro-
nié dla przysztych pokolen to, co przekazaly po-
przednie.

W materiale tym przedstawiam rys historyczny tyl-
ko jednego z elementéw sposobu ochrony — ozna-
kowania obiektéw zabytkowych i dziel sztuki na
wypadek wojny.

Pierwsze zalecemie oznakowania obiektéw zabyt-
kowych, ujete w formie dokumentu prawnego, zna-
ne jest z drugiej polowy XIX w. W czasie wojny
domowej w Ameryce (wojna secesyjna 1861—1865)
prezydent Abraham Lincoln polecil opracowac¢ in-



